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Nowy skandal na rynXu mięsnym

Tym razem nadużycia weterynarzy
Sensacyjny prztbcg procesu o zniesławienie iekarzr

K A M I V
WIELKI: UZI* n,ecxynny, 
NARODOW V, Dzlt o r . 8 wiecz. 

„Cyganerii Warszawska*- Nowaczyń- 
łk . ‘ go

NOW Y: „ ju d y is "  Girnooua 
KOLSKI: Dzi* o p wiecz. „KIuo 

Rek ełcka**.
L E T M : Dzit o gadzinie g ej

wieczorem „Żołnierz królowej Ma- 
dagaskaro** z Umińską : Maszy ńsKini.

M AŁY* Dzi* o gucU. 8 wiec*. „L a- 
tg w Nonant-.

KAM c.kac.N Y : Dzi* i jutro „Wro 
bie gniazdo 

M A i.lt n lE J  C t-«J w lec* „Pro 
faaja r.ani Warren"

A T E N EU M i Dtif I eod*!#nnU to  
ned  Ł „Woźny 1 m in ister.

, JR U liK  WAKdrtAWsKI: Dzi
0 t 'i i 9 43 -Król i fWrnsoiem*-. 

T t A r R  8-/5! „G aby“  z Lucyn
c sczen ań m  

O P .E E T H a  , Ra tow* l i ) :  J a  
Kochan królowa** z Wrnnmską.

13  R7ęD oW . Codziennie o 7.13
1 9 .13  satyra polityczna -Duby sma 
font

S T 'łŁ P C IN Y  T t A lV  POWSZE 
CHNY (Młynarsw. 2) „intryga 1 ml 
tośc"

CYRK : Wielio program grudniowy

PHILIP^
L t łE G F G rT iŁ j*

R A D I O
p«n.eana)ek. 2 1 . gru-**..

6 30  Pieśń „Kied; ranne. .* 0.83 
Gunna:..***. 6.5G muzyka (p h iy ) . 
7 . ł 6  Dziennik poranny "Li& 
lniorr> aey “  7-80 Muzyka (płyty) 
8.00 Audycja d it szkóŁ

11 .3 0  Audycja dla szkół (dla 
dłieci starszych ;: a] p u d o w e zwy­
czaj# świąteczne — pogau«»n»a — 
Janiny Porazińskiej. b) Muzyka 
ip .y  1 11J57 fcygna! csacu 1 hej­
nał z Krakow_ )20 3 Marsze i. w j- 
Konaniu orkiestry wojskowej pod 
dyr. Ar.te niego Chrapczyoskicgo. 
lir.40 Dziennik południowy 12.60 
„Co daje kobiecie wiejskiej preyspo- 
sobienie v-'nicze ?•* — pogadanka.
I j.00 Wiadomość, goar~ a .  *«. 16  16 
Lekkie piosenki (p łyty). 15.55 
Wszystkiego no trochu** — „udycja 

dl* dzieci- 16 .13  Skrzynka język 
wa" 6  30 Koncert sousww I7.ii0 

> PoUks wniosła do kultury**: 
Udział Polsk. w badaniach b.olo*i- 

_  odczyt 17-16 K .a iycz-y  
rea :r Wyobraźni .cznawia cykl dia- 
Kigów Platona P- t- .T raged ia Sokra 
tesa" Częu III i o c e n ia  p - t  „ K .  
-on“  s epiiog»en ^  
Wsćbmości spo*"ow«_ 16  2 0  Konc 
reki. i8 .dC „ .51u :ebno«rt ~  felłC^ Dn 
I9.no Audycja iołmersl-a. 1 9  30 Kon 
cen w wykonaniu Malej O rk im ry 
r»- R  pod dyr J d z i s » «  
to a udziałom M ieczysłara *-a e c ^ ®  
to (śpiew). Akoiup proi. , Luówn. 
Urstein. 20.45 Dzienn-* wieczornj 
rt.55 Pogadanka aktualna 21.01 Ku 
tyka le k i*  (p łvty). E n e  Coates- 
śnowu L on uyn-su iti Ja n  Strauss 
Potpouri i  opt „Wesoła wojna ‘ Ifii 
Falls Potpour. S out. „K * ’ ?znlCI* f  
lolarów** E  Rene* Fantazji Łiaspan 
ika 2 13 0  Koncert Fomorekiegr To­
warzystwa Muzycznego (s  Torunia) 
rransm isja * sali Konserwatorium 
?. T. V  W ykonawcy: Orkiestr i
iroycskowi Pomoi skiego Towarzy- 
itwa Muzycznego poc dyr Lucjana 
3uttry. Augurtm  Boczei — fleci- 
rta. Felice dall*Abaco: ( oneerti da
mies* h-moll wykona orkiestra, an 
5eba«i.iar P ich : Suit- na orkiestra 
imyczkową I fł#t wykona r tow ork 
V. Bocstk Georg P Handel: Con- 
*rto  grosso d-moll ..ykor.a or» n 
Itra 22.ro Muzyka lua iwa w wyko- 
ian!ii PoiSkie.* -Upeli Ludowej Fol. 
tsa Ułiertnno wskiego. Adam W roń 
„ i ;  a*o:tez Leopold Lewandowski.
'* f p af, puf, — mazur A toni Diie 
fimiki: ował y  — kujawiak, Feliks
łLierianowski p oleczka. 1(ozcf Piór 
[owłski: Z.aurrjcie rzemorły — obe 
wk Henryk Frzezinski: Pikadoi -  
eadc, Feliks Htierzanowsid: Hej tan 
n*i Krukowfeir tlładyrfaw  Kaczyń 

Pi 111 a s Mwkot >v r 2S.fM* Muzy 
ta tar c z rs  (p łn y j Hill: Złoty pan 
, -  to* Burufc — Hnlztragrr
■I K -ystlara: Ni* mam aiły odejść 

tai-go, W. M -Jo ick .: Dziadur..
Afiezr -  walc, HUi. Zgti światłu
-  (<>*. Ełiaszow, sl. Feliksa. K sięi 
liczka z bajki — tango, VaT;sn - 
?erWna: Ser tymentalr.). gentleman
— faz , B Bo*?, sł. Lipskiego i 
W ilengiela: Co t» mozt jsyć — slow- 
03 lan n er: Taniec dworak. -  walc 
S H Br.iwn. s l  Lipskiego I Semen- 
(iCta; Znów sam —- slowfo*.

Wtorek, an. 2 2  grudnia
6  30 Pieśń ,Rieoy ranne wstają 

.orze-'. 6  33 Cinmastyk*. 6.50 Mu- 
syka (pł.), 7.25 informacyj**.
■'3u Ku... crt Małe.' Orkiestry P. R. 
|.0Q A u d y c ja  d la szkół. 1 1  30 Auiiy- 
-Ja dla szkól, a) Ja k  bury 'cotrli u- 
Ipił Jezuska'- — "brazen, b) JKol#- 
*o* 1 1  57 SygnaT czasu i hejnał z
Krakowa 12.05 Naatroje ujodeńikie

T ło  sp raw y je s t  n a stę p u ją ce : 
L t k fr z  W fiteryaaril d r. Jó z e f  
K ru p iń sk i, z a jm u jący  stanowiB.ko 
w e te ryn a iz a  pow iatow ego ataiO- 
stw a grodzkiego na P rad ze wy 
s tą p i; na ogoinopoiskini zjaździe 
w eteryn ary jn ym  w Krakow ie prze 
c.w ku n a d u ż y to m  w eter/t.ł/z .v  
na reren ie rzeffnl m .e js s ie j w 
W arszaw ie p rzy ocenie m ięsa po­
chodzącego % uboju, W k ilka  dni 
p-.zniej g łó w n y in sp ek to r w ete­
ry n a r ii w  m in. ro ln ictw a dj*. 
M arczew ski w tozm ow ie z leka­
rzam i ośw iad czył, te  d r. K ru ­
p iński nie ma m oralnego p raw a 
do w ystęp ow an ia  z aarzu U m f, 
sam  bowiem  ni« p osiada c z y j ty..h 
rąk , g d y t pobiera n ie b g - ln ie  o- 
p łaty  oa żydów  przy w ykonyw a­
niu fu n k c ji urzędow ych.

K o n sekw en cje  poszły daleko. 
S łowa d ra  M arczew skiego, zako­
m unikow ano drow i K ru p iń sk ie ­
mu, k tó ry  ziożył w  sąd zie  sk erg ę  
o zn iesław ien ie . S p ra w a  s ta ła  się  
głoSna. W ładze uzn ały  za w ysoce 
karygod n ą p rzew m ę ze stro n y  dr. 
K rupiń skiego  „w y w le k an ie  we­
w nętrznych sp raw  urzędów  na 
forum  p ub liczn e" i w  w yniku  do­
chodzenia d yscyp lin arn ego  złoży­
ły  go a urzędu, o b d arza jąc  em e­
ry tu rą .

Na ra z ie  w atystŁu  ucichło- 
bom ba p ęk ła  dopiero te raz , gd y  
nadszedł term in  sp raw y  a drem  
M arczew skim  o oszczerstw o 
S zczegóły, k tu r* w ysz ły  n a  ja w  
podczas rozpraw y, s ą  w p rost 
skan d aliczn e T m d n o  u p ie rz y ć , 
by tak  potw orne sto su n ki m ogły 
być to lerow ane.

U rzęd ow y system  
ekspropriacjl

Z nraku m ie jsc a  n ie  będziem y 
tu o p isyw ać  szczegółow o przebie­
gu ro zp raw y, o g ra n ic z a ją c  s ię  do 
podania kilku c h arak tery  Ptycz- 
n iejszych m om entów. Zeznan ia  
w szystk ich  św iadków  b y ły  zgod­
ne co do je d n e g o : zupełn ie  zdro­
we m ięso, n ad a jąc#  s ię  do użyt­
ku. lekarze  w eteryn aiH  nadzoru- 
JP -y ubó j w rzeźni m ie jsk ie j kon­
fisk o w a li B ezp raw n ie  od ebrane w 
ten sposób w łaścic ie lo m  mlęso- 
rzekomo z a g ra ż a jr  c* zdrow iu m .e- 
Bikańcow W arszaw y, n ie  n w c z o  
iu s  a le  od sy łan a  do tan ich  Jatek  
m ie jsk ich , gd zie  by ło  spienięża-

{w ą w ę ą v w > w ą ą ą ą ą ą ą ą 6 A ¥

ne. Do czyich k ieszeui płynęły o- 
s i« g a n e  tą  d io g ą  pieni a aze  nikt 
n ie  p o tra fił w y jaśn ić . Z a in tereso­
w ać  s ię  tym  w in ny władze nad ­
zorcze i p rokurator.

Św iadek  W ojciech O liw a, Je- 
k arz  w e te ry n a ry jn y  w C iechano­
w ie, b y ł lekarzem  p ow iai u w ac- 
szaw sk iega . Ze sianow id ka tegw 
zobtał przenieb ioiiy na p ro w n e ję , 
w skutek bezustannych  zatargó w  
z lekarzam i w e teryn arii rzeźni 
m ie jsk ie j r a  tle  bezzasadnych 
k o n fisk a t m ięsa, pochodzącego s  
pow .atu , ktore było uprzednio ba­
dane przez św iad ka  i uznane *a  
zdatne do spożycia.

Upiuty w eterynarz.
W jednym  w ypadku św iad ek  

sam  udał się  na teren  rzeźni, by 
zbadać, ja k a  Je s t  p rzyczyna kon­
f isk a ty . P rz y ję te  go n iecnętn ie, a  
Jeden  > lekarzy zachow ał s ię  wo­
bec niego bru taln ie , św ia d ek  wy 
w nioskow ał, ic  n ie  m a żadn ych  
uzasad nionych  powodów k o n fi­
sk a ty , W yprow adzony z rów now a­
g i w  p ew n ej ch w ili p lu n ął w  k ie ­
runku lekarzu A n astazego  K o s 
kow skiego udw rócił s ię  i op u śc ił

rzeźnię, m ów iąc g ło śn o : „p a la  
krew , z taką etyką lekarską**. K on­
sekw encji żadnych n ie  było.

O skarżyciel dr. K ru p iń sk i p rzy 
pom niał w ypadek, w Którym  rzeź 
nia u iie jska  uznała za dobre ao 
spożycia przez wojsKo m ięso bę. 
dące pad liną z zarazkam i p araty- 
fu su . O skarżyciel m usiał wów- 
czat w oóronie zdrow ia żołnie 
rzy in terw eniow ać w a sy śc ie  tan  
d erm erii i p o lic ji.

” P o p r a w ? \

Co do rzekom ych n ie lo ja ln ych  
zapłat, pobieranych przez o sk a r. 
iy c ie l t  św iadkow ie u sta lili , te  
d r. K rupińsK i otrzym yw ał 1 5  zł. 
za w izytę, w celu zbadania byd ła  
przenaczonego na udóJ, p rzy  
czym kwota pozoatawaia niezmie­
niona bez w zględu na ilość sztuk. 
O becnie obow iązuje op łata  —  1 5  
zł. 80 groszy od zbadanej sztuk i, 
czyli drożej niz w ie lu  lekarzy- 
medyKów pobiera u  zbadan ie 
człow ieka.

Z» w sględów  form aln ych  p ro . 
ces odroczono. D a lszy  Jego  c ią g  *a 
po 'a d *  się  rów nie sen s» cy ju ie , 
jak przebieg dotych ;zasow y.

Redaktor „Piomyk?”  i „Gszeły W eczornei’
S t MachowsKl przed s^aem

-Ładne" stosunki w Z- N- P.,
W i |dzi« Grodzkim oobyl sir cie- Wo Wiśniewskiemu pozostać na san

kawy proces działacza Związku Nau­
czycielstwa Polskiego p. Machow­
skiego, redaktora „Płom yk?" i zało­
życiela „Gazcly Wieczornej". Ma 
chowski oskarżony byl o znieważen e 
czynne nauczyciela socjalisty Wiśniew 
skiego, który na walnym zjeiazie Z 
N. P. w czerwcu 1934 r. występował 
w roli delegata z Rypina.

H o zajścia, przedstaw,a się jak na­
stępuje Wlsmewskf pizyjeehał do 
W aiszawy, chcąc wziąć ucizial w zjeź 
dzie, lecz nrezydlum zebrania me do- 
puściło go do głosu, operając si* na 
otrzymanym z Rvmna piśmie od gru­
py członków miejscowego ©dds.ału 
ZNP. liyh to oponenci Wiśn ewsk.ego, 
którzy aprzeciwiau się jega wyporowi 
na delegat* W oświadczeniu podano 
że mandat delegata jest nieważny, po­
nieważ Wiśniewski wybrany scstił 
p-zez mniejszość w  spotói niefor­
malny.

Puzydium wainego zebrani* zezuo

obraa w charakterze obserwatora bez 
prawa głosu. W tym czasie doszm do 
ostrej sp.teczki m ędzy nim a Ma- 
chowsKim, który poczuł we oorażony 
słowami WiśnlewsKiego „W y wczyscy 
jesteście szpcle" Wówczas obrażony 
uderzył w twarz Wiśniewskiego.

Wypadek ten rzuca ciekawe światło 
na stosunki panujące w Zwtązitu Nau­
czycielstwa Polsk egc, gune ścerają 
się ze uoba odłamy socjalistyczne aż 
do skrajnej lewicy włącznie. Wiśniew 
ski wmósł sprawę do jądu Grodzk e- 
go lecz po ogłoszeniu ustawy amne­
styjnej skargę umorzono. Nauczyciel 
postarał wę jednak o cotniecie tej de­
cyzji 1 wyznaczenie terminu procesu. 
Macnowsl przyznał sir do spoliczko- 
wama Wiśmewsn ego I tłumaczył się, 
żc został sprowoKowany melaKtow- 
nym zachowaniem się Wiśniewsk ego.

Wyrok będzie og.oszony we wiórek 
o goJz 9-ej rano.

NA GWIAZDKĘ M itr — K > L a RK- s KONFFKCJI M FSKIPJ 
• Da MSKIEI J . b A A K I G W i C l  UOfi O

Oszust wer>iował emigrantów
i podawał się ła  delegóta starostwa

* i* ffór
f  ̂  JJsV (;,,y  JLnOl. ĄG>

S yn d y k a t E m ig ra c y jn y  w c ią g ­
n ą ł na czarną lis tę  oszustów  że­
ru ją c y c h  n a  w ychodźcach , a fe rz y ­
stę. k tó ry  g raso w a ł ostatn io  na 
tereu i#  M ałopolski W schodniej w 
Ja ro s ła w iu  i okolicach . N ie ja k i 
Ednrunt? Chom onda p od aw ał się

za delegata  s ta ro stw : i pod fy ,n  
pozorem p rzyrzek ał w yrobien ie  
dokum entów na  w yjazd  do Fran-< 
c ji  i uzyskanie tam  p ra cy  zarob­
kow ej.

Chom onda sk aźm y zostai n i 
n ie lega ln y  w erbunek na 6 m. w ięź,

Woźni sądowi n e będą salutować
Dziwne żądania dygnitarzy

Związek Niższych Funkcjonaru- 
szów Państwowych R. P- wysiąpił w 
swoim czasie do 1 centralnych wlaSz 
udow ych * proteatem przeciwko nte 
aopuszczalnym żąJamom stawianym 
woźnym sądowym przez ich orzełożo- 
nycn. Napływały bowiem Brzne zaża­
lenia, iż ód woźnych żądano oddawa­
nia ukłonów w sposób wojskowy tj.

T a a i r  „ b l 0 *1
Snadeckicb o 

Wiedeńska komedia muzyczna

y y G A B Y 1 1
*  roli tyt. Lucm * SZC^EPAN SKJł
n t l ln r ja  Wltotd Zdzltawieck'

HOLLYWOOD
Pocz 5.*' Ceny miejsc od zi i £  

Wspaniały film 
senaseyjno szpiegowski

ŚWIECZNIK — * 
— •  KRÓLEWSKI
M  scenie w w !a|N a scenie rew!

t e a t r  K O M t T A
Ul^ CHŁODNA 47/4#

W edfń tzakeie
W roiacb główmycr

P A U L  H SRBIGBfi 

NA S C E N IE  REW IA

jn a S J U W S iS S i*  
„FLIP i FLAP”

Jako  Indyjscy P, ĉbor*T 
1 j>j IA T K I

W niedzieli *
U  I I t  CEN Y xl 64 gi

przez salutowanie. W wyniku inter- 
wencyj organizacyj Pracowniczych w 
Minsters.wie Sprawiedliwości wyda­
na OKohęnś w yjaśniając). i i  woźn. są­
dowi obowiązani są de oaaawnia 
ukionu »woim przeioźonym przez zdej­
mowanie czapki a nie salutowanie.

STUDENTÓW
wykwalifikowanymi korepetyiców 
nac -zyr eli i biuralłstów poleca Biu­
ra Pośrednictwa Pracy przy T-wie 

Pom S U. j. P. >i! Krakovi - 
skli Przedmieście 30, teL 277-.J2. 
Dyżury codzienn e w godz. 13— 14

Dziś w Oyrkn Sąd Puol.cznoŚe nac 
dwoma bohaterami czurnej magii 
Skarżący:

^rofesor magii p. M EFlSTO (Jan 
B esław Segan, obywatel Polski lat 
32 i Oskarżony:

Mistrz Magii M łKLES CORODINI, 
łoby\ atel węgierski, łat ą1 )

Spói o palmę pierwszeństwa. 
Profesor MEFISTO zarzuca oanu 

CORODINI, że sztuczki jego, którym1 
zachwy i Się już drugi m rsiąc pu- 
bliczrośi warszawsKa są przestarzałe 
i zbyt kuglarskie (?) Na tym tle wy- 
nkła awantura na czwartkowym 
przedstawieniu w cyrk i, której świad­
kami byia Publiczność, a skutek teg- 
zajścia zn* idzie dziś i jutro t a arenie 
cyrku swój -p,|0 - Fowaśn.em współ- 
-awodnicy deklarowali wygram* za­
kłady w kwocie 1, ) lul 2ÓO złotych 
na akcję „POMOr*. ZIMOW cJ” . Dia 
zadowolemz zaś imb cji bohaterów 
sp„ru i upamiętn -ni.- r ezwykłego w 
dziełach cyrku warszawskiego poje­
dynku, dyrekcja .yrku -deko.uie 
zwyc-ęzcę ztotyr, nedalem pamiątko­
wym

S po'  dwóch sziukmtstrzów wywo- 
ai zrozum.aie Zainteresowanifc, tym 
Dardzirj, że sędziami bedzie Publicz 
nosć

\ więc „zii zobaczymy, kto zwy­
cięży -  MEFISTO , ry CORODINI

(R)

(p l.).  12.50 „S krzyn ka ro!n ]^
ló %  V 'ia Jo m cid  goBpodarize. ru jo
i.lazvku lekka (a i ). 16-1 ’ vniŁû d -  
d łić .• r.ęU, ?“ U  10 ,^yc.e ku.-ura^ 
ne rto lcy*. 16-15 „SkrxjT-i- 
16 30 K jncert. popołudu owy ' 1  * 
nania). Wykonawcy: An '8 .
kiewica — *opra.„ Trio 1  **. ’
V ład yJaw  ItacskoT.'Fki — Tortep1̂  
17.00 „Dni powszednie panri*’’ ? ' 
walskich" — powieść mówi na. 1 ‘ - 
Franciszek F bubert 1 10 _ r P , ^  
B-dur. Wykonawer" Lid’ * i »
- •  skrzypce, Tadeu* L ifa r  ^ 
lonczela, Jerzy  Lefeld — fortepi 
17.50 „H atafinU ka *  s  ri"  ■ JAS-

nolog Ludwika Kofina odczyta Mie- 
czysłm; Węgrz;-n (z Kraków.:)-
J8.i)0 Pogadanka 'iktualcf 15-10
„Sport w miastach i rcastc -kam " 
-  pogadanica (z W iłra). 1 8 . 2 0  Kor
cert rekiamowy. JS 50  Pogadanka 
aktualna. 12  00 „Dyskutujm y": „ P «  
ca i wczasy**, i s .2 0  Koncert orkie- 
stxy wileńsk ej. 20.00 Koncert sym- 
fm iczny. Trcnsm isj- z sa”  Domu 
y atjlickiego „Roinfi". Wykonawcy 
Orkiestra Symfoniczna P R  r,**' 
Band-owska-Turskr (śp'ew). 2 2  3 0  
„Lud w poe-ji staropolskiej" — Kwa­
drans poezji (z  Kr; kowa). 22-45 Mu­
zyka Hiii—zuŁ

( Oue VadisM lako premia
ala prenum eratorów „ABC“

P o d łuższych s ta ra n ia c h  udało 
nam się  uzyskać ja a o  prem ię dla 
naszych  P . T . P renum eratorów  
Quo V a d is  SienKtewicza.

Je sz c z e  w  t y a  tygod n iu  rozpc

czniem y w ysy łk ę  I tomu tym pre* 
numkiratorom. którzy , o p u c a ją  
abonam ent m iesięczny. JU sC ’4 
w ra j, z  prem ią.

Katka, która porzuca dzierko
iraci cfo niego wszelkie prawa

L *  4VV«ii

2biiża się Gwizdka
Tradycyjnym zwyczajem trzeba po­

myśleć o pi darkach dla swoich naj 
bi.ZoZych. Upominek świąteczny mui 
byc piaktyczny, trwały, estetyczny i
arazem tani, bo nie »tać nas obecnie 

na większy wydatek, tym oardzicj te 
obdarować trzeba co najmniej kilka
000

W ych warunkach najodpowied- 
:ym prezentem jest niewątpliwie 

aparat elektiyczny, np. żelazko, im- 
bryk, puyrząu do gotowania kawy
1 t- p Jbok estety m ego  wyglądu 
naji.nwsze aparaty clektrjcznij posia­
dają jeszcze jedną wielką zaietę, mia­
nowicie są trwałe, zużywają mało 
prąau dzięki rzomu są :anie w uży­
ciu. Pi “-.ent taki spotkŁ się więc z a- 
„a sn y i, przyjęeieir zc stron) oooaro 
wanego A żt wiele jest mzmaitych 
rodzą -w tych grzejników, można łat­
wo wybrać odpowiedni pod względem 
« n y  i przeznaczenia

Dzi' „,cdy cały świat żyje poó zn* 
kiem 1 lektrycznoóci, każdy 1 nas wi­
ni" ■ przyczynić się do 1 lekiryfikacji 
kr«'u, oraz do unowocześnienia go­
spodarstwa domowego.

Dla ■ naszych „milusinsKich" jest 
również. Piękny prezent elektryczny, 
mianow cie kcmpler barwnych żaró- 
_ e k n a  choinKi;.

W wydziale cywilnym Sądu Oitrę- 
weg toczył się *ens»cyjhy proce* o 
wydani# 2-Ietnicgc dziecka Dorzuco­
nego prze* matkę .  żydówkę niejaką 
Dwojre Kuropatwę.

Wyrodna matka porauri!* sw* 
dziecso na ulicy, nie mając środków 
na utrzymanie maleństwa. Niemo­
wlęciem uopiekowal *ię zakiać do­
broczynny fot Ki- Boduena, gdzie 
dziecka zostało ochrzczone. Bo dwóch 
Tatach Kui opatwa odszukała dziecko

i zaządan zwrotu, fśarząi* zakładu 
odmówił i wówesat Kurapatwi 1 w>- 
ztąnlla a pozwem do sądu cywilne­
go

Sąd oadall* ntarjfe, jako bezpod­
stawni;; wychodząc a założenia, t# 
matka która pom eiŁ  dziecko i 
przez ezrs dłuższr,1 cl# intere*owa“ 
się jego Fosen. nie muie obecnie ią -  
dać jego zwrotu, tym bardziej, że 
dziocke Jesi obecni# innege wyzna* 
nia.

(.om pić^ne
mnożone w epoce Kaio'ingów było 

swiiidliiem przeióżnych wydartefl 
ofliic-rci krwiożerczego Kioiara I, ko­
ronacji Ludwika Jąkały, uwięzienia 
Joanny q a ic  j spufkanl' Marii Anto- 
n ny Z Ludwikiem XVI 

w późniejszych czasach w Cum -, 
piegue w 11 u Napoleon I przybywają- 
^-i*.Austrii Marię Ludwikę, a w kil 1 

i, k ,at Patem odbył się tutaj 
lub Leopolda 1 z księżniczką Ludwi­

nia?! f ia ? ie wojny rezydował w Con1- 
8Z generalny. V(’ roku 1918 

r0‘- :im W odległości Kilki 
k iometrow od m-asta.

itnnvrh r - ek a CZas,e °P eracJ; Wie 
śnmhara pne ustawicznie
kie tc iew " 5  przf" w cijk a  ntemiec- m tc ican_K pociski nie uszkooziły
; “ Pn ^ n  wspanial pa,acu, zbudo­
wanego za czasów Ludwika XV
L ęJ f o ° n y ,  ^  ^snoleona Isię w kilkadziesiąt •„ n „in e j  re„ ^

htwą Na ioleona III Dziś mi.-- 
śr, w  sob ie  hrypnalne „M asće ae la 
Vo;tiue et du feunsm e“,  1

Trucizną na myszy
w yfruw ali sobie drób

N ie b yw ały  fa k t  m asow ego tru - 
c ic ie lstw a  w yd arzy ! się  w pow ie­
c ie  kopyczynitck iin  P o w ia t ten je  
s ie n ią  bież. roku n a w ie d z o n y  zo« 
sta> p la g ą  m yszy polnych , które 
w yrząd ziły  w ielkie szkoFy w ozi­
m inach. W ładze ad m in istracy jn e  
rozpoczęłj w alkę t k lęski, szkod­
ników , na*’-ż u ją c  w ieśn iakom  
zakupyw anie z a tru te j pszenicy.

A k c ja  ta  w yw o ła ła  nieoczeki 
w ane re zu lta ty  W ieśn iacy  bo 
w iem  u żyw ali z a tru te j p szen icy  
nietylko ja k o  tru c izn y  n a  m y­
szy. W w yp ad k t różnych za ta r­
gów  m iędzj s«bą w ytru w a h  sobie 
w zajem nie łrób , w syp yw ali za­
tru tą  pszenicę do żłobów w  s ta j­
n iach  i oborach. W m ie js c o w o ­
ś c ia c h : C zabarów ka, Suchodół i
O lchow czyk po paru m iesiącach  
w iele  gospodarstw  pozostało zu­
p ełn ie  bez drebiu . W Czabarów -

cc ponad to zdarzył s ię  ta k ie  wy 
padek o tru c ia  żony przez m ęża.

W radze sadow e w  H u s.a ty n ie  
na skutek  licznych  dom eiień  po­
lic ji ,  w szczęły  w te j sp raw ie  do 
chodzenie.

C Z T E R Y  K O R O W I  
„ P Ł Y N  C R . "

CYRK0!h 1
roztgraiiy# będrie na arenie

SPOR 0  P A LM Ę
PIERWSZEŃSTWA

2
M EFISTO  centra CO RoD !N l na 

skute* wyzwania p M EFISTO . 

Z A K Ł A r  o 100 St względnie 20u 
na POMOC ZIMOWĄ, p r o

GRAM PRZEDSTAW . NOPMAL-

n y  c e n y  z w y k ł f -n i s k i e .

ZBAW CA B JŁ L IZ N Y . Nietastąpioi 
środek do biei«-nia bielizny, deujr 
produkt dezynfekcyjny, czyści wsze 
ki naczynia Jak : t.an ry  ubuacj
navzyiii{ kuchenne i t. p, U s r  
p-zykri. woń, Mii za mieszkanie, za 
bija wszelkie bakterie. Żądać w drc 
genach, perfuraeriacl i mydlamiaci

Ogłoszenia drobne \

C ilatellści’  t\ js i  cennika Nr 
■ Kupu. emy zbiory yapasy _  
simy ofe-P „Filatelista*- Wa 
wr 1, Górsk.tgo 1/A .

*, a ,ŁVn> do pisai.'?, liczenia k 
. , ?Przedai- reparacja M. E.uiol 

ski, Zgoda 5. Tei 229-67.

F U T R A  karakułowe, fokowe, in 
“  • " 6  -we oraz futra męski 

-arna riaó tylko u kuśnierz® Aaęc 
niegt. Mlyi,.rskiego Nowy św iat £ 
ra 80 W PODWÓRZU, Let 2.84 3

roi okuły Mcdiców Sionu do nabi­
cia w cenie zl. 1 gr. 50 oraz cały 

S7*reg wydawnictw żydoznawczycu 
’ naiullu księgarskim wyczerpa­
nych Fg?, niolar7 r  okatowc *  Mon. 
(orze A BC, Aleje Jeouulifiiskie ć _


